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OSTRZEdoGOLENIA

„ G L O R I A "  —
znane ze swe| dobroci ostrze do golenia
O d z n a c z o n e  m e d a l a m i  w  k r a l u  1 z a g r a n i e ^  
W»są«bite do nabycia! — Wa®e«Łiie da  u b y c ia !

Międzynarodowy Wyścig Tatrzański
AYYGR ALI NIEMCY I AUSTRJACY.

Zakopane, IR sierpnia. (P YT). Tegoroczny 
w -śe ig  ta trzański udał się muno niezbyt sprzy­
jającej pogody, nadzwyczaj dobrze. Przedpołu­
dniem padał deszcz, przez co gama trasa  nie 
przedstawiała tak  dobrych warunków, jak w ro­
ku zeszłym i przypuszczalnie dlatego rekord, 
ustanowiony przez Stucka. 5 min. 28.795 sek. 
nie został pobity. Udział zawodników by 1 bar­
dzo liczny: s tartowało 21 motocykli, § wozy tai 
r-ystyczne, 12 sportowych i *8 wyścigowych. 
Hans v. Stuck w ostatniej chwili nade dat tele­
gram, z powodu zwichnięcia ręki, udziału w wy- 
Śpiew brać nie może.

Wyścig rozpoczęto biegiem motocykli, w 
k tórym  pierwsze miej-ee zajął Schr.eeweiss Mar­
tin (Austria) na „Rudge1-,' czas 6 min 3.259 sek. 
2) Helmut Ludwik (Niemcy) ..Duglas'4 azne R. 
1*1310 3) Batteldt -Tan AFoleka) 6,15.590 na 
aparacie ,.Ehater-Lea. 4)<Gąhala Czesław (Pol­
ska'' ..Ariel'4' 6.16.839. 5) hr. Alwenslebrn Al­
bert (Polska) „Alotosacoche ‘ fi.25.73b.

K ategorja  wozów turystycznych: 1) DzierM- 
ski (PoPka) . / ' i t r o m 11 S.10.475, 2) Bukc-e ieoki 
Tadeusz (Polrka) ,..Fiat 525" 8.3*5/00. 3) inż. 
FroubekitłCzechogłowacja) „Praga 8 30.410.

Kategorja wozów sportowych: 1) miejsce 
a zarazem nailepszy czas dnia uzyskał Rudolf 
Caracciola (Niemcy) .Alercerlpg-Bpnz" 5.29.870,

przy przeciętnej szybkości 81.850m. na godzi­
nę; 2). inż. Liefeldt Henryk (Polska) „Austro- 
I)aimler“ 5.59.060; 3 ) , Schmidt Flor.jan (Gzecho 
słowacja) „Amilcar44 6.30.570.

Kategorja wozów wyścigowych: 1) hr. Ma- 
ksymiljan Arco-Zinneberg (Niemcy) ..Austro- 
Daimler“ 5.51,630: czyli drugie miejsce w ogól­
nej klasyfikacji co do szybkości, 2) Holu.j ęPol- 
ska) . .Bugatti '1 45.53.670, czyli trzecie miejsce 
wogólnej klasyfikacji, 8) kierowca Pohl na wo­

zie ks. Lobkowitza (Czechóslowacja) „Bugatti"  
5 51.735; 4) miejsce w ogólnej klasyfikacji; 
4) H artmann Laezlo (Węgry) .BugattF1 5.53. 
935.

WYPADEK w  TATR AGH.

Zakopane 16. ÓTII. PYT. W piątek wyda- 
~z\ 1 się w pobliżu Krzich  Wierchów wypadek, 
k tó ry  cmalo nie pociągnął za sobą. życ-a ludz­
kiego. Mianowicie.-odbywający wycieczkę dr. 
KOwe,nitki z Nowego Targu spadł, poślizgnąw­
szy się. na duży płat śniegu, z którym razem 
osunął się w 40 metrową przepaść, doznając 
dotkliwych ipottuczeń. Pegatcwie przeniosło go 
na Halę .Gą/euicową skąd odstawiony z.ostał 
do szpitala. Stan dra Kcwemckiego Ttie 'budzi 
obaw. gdyż poza potłuczeniami powierzchpw- 
nemi nio doznał żadnvch wewnętrznych obra­
żeń.

Lodyn, (PAT). Opinja publiczna Anglji wy­
powiada się za jednolitym frontem wszystkich  
trzech stronnictw. Tnncgo zapatrywania są je­
dynie żywioły radykalne, nic posiadające isto­
tnych wpływów. Konserwatyści zdecydowani są 
na współpracę z rządem, czego dowodem jest 
tnowa wygłoszona wczoraj przez przywódcę o- 
poz.ycji konserwatywnej w Izbie Lóordón, lor­
da.' Hailshami, który  oświadczył, że o ile rząd 
wykaże inicjatywę, celem wyprostowania sy tu­
acji, obowiązkiem opozycji będzie poprzeć wy­
siłki rządu w tym kierunku. Gotów' jestem mó­
wił lord Hailehami —  zapewnić rzad. żc nie bę­
dę wyzyskiwał niopopularności. jaką nieodzo­
wnie pociągają za sobą zarządzenia oszczędnoś­

ciowe dla celów partyjnych. Cała prasa prze" i- 
duje utworzenie sić1 rządu koalicyjnego z udzia­
łem leaderów opozycji z Mac Donaldem na czele
..Observer“ pisze: rząd oparty  na  mniejszości 
nie j e s t , odpowiednią instancją dla załatwienia 
kwestji o znaczeniu ogólno-panstwowem takiej 
jak obecna. Ponieważ jednak nowe wybory by­
łyby w "tym roku wysoce niepożądane, gabi 
net Mac Donalda ma zapewnioną wsnółpracę 
caiego narodu. Tydzień bieżący, o którym 
..Suday Expre*“ pisze, że będzie to od wy­
buchu wojny najważniejszy tydzień w' historjl 
W. Brytanji w 20-tcm stuleciu, a k tć ry  „Obser- 
ver“ nazywa początkiem nowej ery- n hietorj. 
Anglji, przyniesie rozwiązanie sytuacji.

Straszna katastrofa kolejowa w Austrji.
60 osób zabitych rannych.

W ier leń .  16 s i e r p n i a :  W  S ty rj i  w y d a ­
rz y ła  s i r  dz iś  s t r a s z n a  k a la s t ro f a ,  k tó re j  
o f ia rą  p a d ło  o ko ło  60  osób  w  zab itych  
i r a n n y c h .  P o c ią g  p o s p ie s z n y  R z y m -W ie ­
d e ń ,  k tó r y  d o  W i e d n i a  m ia ł  p rz y b y ć  o g o ­
d z in ie  8 -m ej r a n o ,  m :ę d z y  s ta c jam i G o^ss-  
H i n t e n b e r g  w  p o b l iż u  L e o b e n  n a j e c h a ł  n a  
p o c ią g  to w a ro w y ,  ja d ą c y  w  tym  sa m y m  
k i e r u n k u .  P a r o w ó z  p o c ią g u  p o sp ie sz n e g o  
i t r z y  p ie rw s z e  w a g o m  zos ta ły  zn iszczone  
1 w p a d ły  z n a s y p u  do rzek i Mury. u  edie 
p ie r w s z y c h  w ia d o m o śc i  12 o sób  zos ta ło  
zab i ty c h ,  10 o d n io s ło  r a n y  ś m ie r t e ln e ,  a  30 
do 40  p o d ró ż n y c h  j e s t  c ieże j  lu b  lżej r a n ­
nych.

W ie d e ń ,  16  s i e r p n i a :  W e d le  d a lszy c h  
d o n ie s ie ń ,  k a t a s t r o f a  k o le jo w a  p o d  G o e ss  
w y d a r z y ła  s ię  n a  o s t ry m  lu k u ,  l a k  że m a 
s z y n is ta  p o c ią g u  p o s p ie s z n e g o  n i e  m óg ł 
ju ż  za t rz y m a ć  p o c iągu  i w  p e łn y m  b ie g u  
n a j e c h a ł  z ty lu  n a  ja d ą c y  p r z e d  n im  p o ­
ciąg  to w a ro w y .  Z d e r z e n ie  b ) l o  t a k  g w a ł ­
to w n e ,  że  p a r o w ó z  zos ta ł  f o rm a ln ie  w y ­
rz u c o n y  z szyn  i r z u c o n y  do  r z e k i  M ury ,

! p o c ią g a ją c  za  s o b ą  t rz y  d a l s z e  w ag o n y .  —  
! W ó z  b a g a ż o w y  w s u n ą ł  s ie  w  w óz poczto-  
.. wy, a  t e n  zko le i  w s u n ą ł  s ie  w  p ie rw s z y  

w óz o sobow y. D a lsze  w ozy  p o c ią g u  p o s p i e ­
szn i  go z o s ta ły  c ięże j  lu b  lże j u s z k o d z o n e .  
T a k ż e  o s ta tn ie  4  w a g o n y  p o c ią g u  to w a r o ­
w ego  sa  d o sz c z ę tn ie  zn iszczone .  M a szyn i­
s ta  i p a lac z  ( u l e m  ty lk o  u n ik n ę l i  śmierć,’.

Komunikacja w miejscu tern jest. przerwa­
na, ponieważ nawierzchnia na przestrzeni 100 

1 metrów jest zupełnie zniszczona. Przy pociągu 
[ tym znajdował sie -także wóz wiozący do U ie- 

dnia grupę dzieci szkolnych, z których żadne 
1 nie odniosło szwanku.
| P rzyczyna katastrofy  nie została, jeszcze 

wyświetlona. Obaj dyżurni ruchu ze stacji 
Goess i S t a c j i  Hmtenberg obwiniają się wza­
jemnie o postawienie wolnego przejazdu dla 
pociągu pospiesznego, mimo, iż pociąg tow aro­
wy nie w jechał jeszcze na  stacje. Goess. Aresz­
towano obu, ponieważ istmeje^obawa. iż będą 
usiłowali wpływać ujemnie na tok śledztwa. 
Akcja ra tunkow a t*wa w eaDj pełni.

— - — oOo---------

Katastrofy samochodowe we Francji.
Paryż, 16 .sierpna: Wedle dzienników po­

rannych w ciągu wczorajszego święta w róż­
nych c z e k a c h  Francji wydarzyły się liczne 
katastrofy samochodowe, których ofiarą padło 
15 zabitycn i 60 rannych.

Naicieższy wypadek zdarzył się kolo Yoid, 
gdzie podczas mijania innego samochodu spadł 
z wysokiego nasypu i zapalił się am obusj 
w-iozący grupę muzykantów. Sześciu z nich 
pornosie śmierć, a 12 zostało cężko rannych

Nieszczęśliwe wypadki w Niemczech
Lipsk, 16 ,s:erpn>a. Kolo Raschwitz wyda­

rzyła się dziś katastrofa samochód rwa. której 
ofiarą padł prezes lipskiej Izby bandlnwę-prze 
my&łowej dr. Schmidt i jego syn. Schmidt chcąc

na spadzistej szosie wyimi.uąć drUgi saanschód 
stracił panowanie nad wozem i runął do rowu. 
Dotiiósł śmierć na mieiscu. a syn odniósł eieżkie 
rany.

Wrocław. 16. sierpnia. Koło Kladzka (Glatz) 
wywrócił się do rowu samochód ciężarowy wio­
zący. 45 członków pewnego towarzystwa spor­
towego z Włocławia. W szyscy jadący odnieśli 
rany, w tern 11 ciężkie. Trzech z nich walczy 
ze śmiercią.

LINDBFRGH KOLO KAMCZATKI.
Nowy Jork. 16 sierpnia: Mmerykafudd lo t­

nik pułkownik Lindbergh, k tóry  wraz z żoną 
wystartował z Alaski do lotu ponad P acyfi- |  
kiem wylądował dziś na wyspie, Karaga koło 
Kamczatki. Jak słychać, zamierza, on lecteć 
przez Rosję do Europy,

M k a  uroczystość w Kodeniii.
Brześć n Bugiem, (PAT). W związku z 300- 

letnim jubileuszem sprowadzenia cudownego 
obrazu Matki Boskiej odbyła się w Kodeniu 
wielka uroczystość, na k tó rą  ściągnęli wierci 
ze wszystkich zakątków Poleki.

Liczba uczestników wynosiła około łfl.tOO 
osób. Uroczyste nahożeństwo celebrował ks. 
kardynał Hlond Prymas Polski w granie liczne­
go duchowieństwa. Znamienity j e n  udział w 
uroczystościach mclności u n w o ń aw n .  j z oko­
licy.

W s rawio zjazdu Księży Biskupów.
Prasa polska w ostatnich dniach podała 

w licznych swoich organach wiadomość o zjeż- 
dzie Episkopatu polskiego pod koniec sierpnia 
w Lubi nie.

W  au>torvtatywnem miejscu sprawdziliśmy 
niedokładność powyższej informacji. W  dniach 
24 i 25 sierpnia rb. odbędzie się w Lublinie po­
siedzenie Biskupiej Rady uniwersyteckiej 
w sprawach katolickiego uniwersytetu lubel­
skiego. Do wspomnianej Rady nałeża obydwaj 
JEm . Księża Kardynałowie, JEm. Ks. Arcy­
biskup Twardowski. Ks. Biskup Przeździecki, 
Ks. E k k u p  Fulman. kanclerz Uniwersytetu. 
Ogólna konferencja biskupia, o której pisała 
■prasa odbędzie się dopiero w pierwszych dniach 
października w Częstochowie. (KAP.)

LIST PASTERSKI
KS. BISKUPA DR K. PRZEŻDZIECKIEGO.*

Ks. Biskup dr. H. PrzeżdzGcM, pasterz 
diecezji Podlaskiej ogłosił ostatnio list pas te r­
ski, w którym ujmuje sprawę pomocy bezrobot­
nym i ubogim z harazo praktycznego punktu 
w-kfcerria.

Pogłoska o reorganizacji Cerkwi 
grecko-kstolick ej.

Cały szereg dzienników polskich w nume­
rach z 12 i 13 bfrfl podał nadomość o zamie­
rzonej przez W aty k a n  reorganizacji Cerkwi 
grecko-katolickiej w MałspoJsce Wschodniej i 
na Rusi podkarpackiej.

Celem sprawdzenia tej wiadomości udaliśmy 
się natychmiast do jedynie kompetentnej, au­
toryta tywnej instancji. Odpowiedziano nam, 
ze pogłoska ta pozbawiona jest wszelkiej pod­
stawy.

Ta instancja zwróciła nadto  uwagę, że kla­
syfikacja polityczna, zaaplikowana w  tych po­
głoskach kierownikowi rzymskiej komisjj . .Pio 
Russia“, jest niesłuszna choćby z  tego wziiedu, 
że ta k  komisja .Prc. Russia’’. jak  j druga 
..Pro Ecclesia1’ są ściśle komisjami religijnemu, 
a więc z natury  rzeczy, przestrzegajacemi tro ­
skliwie swej wyższości nad polityką. (KAP.)

STARCIE PRZEMYTNIKÓW Z PATROLEM 
K O. P-u.

Wilno. (PAT). W  rejonie odcinka granicz­
nego Łożdzieje. nocy. wczorajszej doszło do 
krwawej utarczki z bandą przemytn Lów, k tó ­
ra z większym transportem usiłowała przedo­
s tać  się na terytorjum polskie. Banda na.knę- 
ła  się n a  patrol K. O. P-u. Na okrzyk prze­
mytnicy rzucili się do ucieczki, kilka jednak 
strzałów ostrzegawczych powstrzymało trzech 
zbiegóiH* Nie zatrzymał się jeden z  nich, Mi

cliał Koronabs. znany w okolicy herszt prze- 
mytników, W chwili jednak, gdy znalazł się 
w odległości 200 metrów od Enji granicznej, 
pad trupem, trafiony kulą.

Warszawa, 14 8. (Telef wł.). Żona kupca 
.Jakóbr Lowengroba popełniła samobójstwo 
przez powieszenie. Powodem rozpaczliwego kro  
ku był kryzys finansowy.

Mobilizacja gwardii narodowej w Texasie
Nowy Jork PAT. Gubernator stanu Texa3 

oświadczył, że zarządził mobilizację gwardji n a ­
rodowej dla obrony pól naftowj.cn wschodniego 
Texasu, u związku z zamknięciem szybów. W o­
bec tego, że ustaw a o redukcji produkcji nafty  
wchodzi w życie dopirro  po upływie 2 tygodni, 
zgromadzenie drobnych producentów naf ty  
w.-chodnicgo Texasu postanowił zwrócić sie do 
gubernatora z .prośbą, aby w razie potrzeby użył 
siiy dla przeszkodzenia wielkim kompanjom 
naftowym wyczerpaniu szybów w tym czasie. 
W związku z tem przewidywane jest ogłosze­
nie stanu wojennego we wschodnim Texasie,

EPIDEMJA CHOLERY W PERSJI.
Teheran 16. VIII. PAT. W  celu powstrzy­

mania epidemj: cholpry. drogą powietrzną wy­
ruszyła w kierunku południowwm ekspedycja 
lekarska, zabierając ze sobą 50.000 butelek 
z szczepionką 'przeciw cholerze. WszystikG dro­
gi na gTaricy Iraku  zamknięto.

CZECHOSŁOWACJA ZWYCIĘŻYŁA 
W ZAWODACH PŁYWACKICH.

P/aga PAT. W  drugim i ostatnim dniu za­
wodów pływackich Polska—Czechosłowacia 
ostateczny wynik brzmi 63:39 na korzyść Cze­
chosłowacji.

KS. BISKUP KUBINA 
ODWIEDZA WYCHODZTWO.

W  tpierwszyoh dniach sieąpnia rb. bawi? 
w Belgji Ks. Biskup Dr. T. Kubina, Pasterz 
diecezji Częstochowskiej. J e s t  to pierwszy bi­
skup polski, k tó ry  .przybył do Bęlgji i  zwiedził 
'kol-on je polskich emigrantów M. in. Ks. Biskup 
odwiedz.ił najliczniejszą kolonje polską w  P«- 
ronnes-les-Binches koło Mens, gdzie w asys-cie 
ks. red. Kudłacina. O, P a ją k a  i in. odprawił 
nabożeństwo i wygłosił podniosłe kazanie. Ze 
s trony władz polskich towarzyszył Ks. Bisku­
powi Kubinie p. koinsul Chiczewski. (KAP.)

JUGOSLAWJA NIE WEŹMIE UDZIAŁU 
W PLANIE HOOITSRA.

Waszyngton. PAT. Riząd jugosłowiański zac 
wiadomi! rząd St. Zjednoczonych, że Jugosła^ 
wji nie może brać udziału w planie H oorera ,  
albowiem przyłączenie się do tego plam* spo. 
wodowałoby dla Jugosławii stratę 16 milj do­
larów. W  związku z powyższą wiadomością 
w tutejsz.ych kolach rządowych wyrażają  po­
gląd, żo Jugcsław ja  w razie przyłączenia się 
do planu Hoovera mogłaby otrzymać rekom 
pensate w postaci prywatnych pożrezek.

LOTNICY AMERYKAŃSCY SKAZANI 
NA GRZYWNĘ.

Tokio. PAT. Lotnicy Herndon i Pangborn 
za dokonanie przelotu nad terytorjum japoń- 
kiem bez uzyskania zpzwolenia wdadz japoń- 
kich, zostali skazan. każdy na grzywnę w kwo 

cie 2050 jenów.
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f o  s ł y c h a ć
i v  M r e i l k o n f t e .
K raków , diliS 17-go sierpnia 193:1 r. 

" P o n i e d z i a ł e k  17 go; św. Anastazego,
W t o r e k  18-gfl: św. Heleny
IV t. o r e k  łS-go: Wschód słońca o godz. 4.17,

zachód o godz. 18.38.

Podwyżka opłat uniwersyteckich,
.'iiż niezadługo rozpoczyna ją się wpisy na 

wyższe uczelnie, W  związku z tern. s tała się 
ak tua lna  sprawa opłat uniwersyteckich, które 
ja k  wiadomo, mają być ar roku bicża.cym zna­
cznie podwyższone. W  sprawie tej toczą się 
Obecnie narady  w ministerstwie oświaty.

Nieorieorane dolarówki.
Kieodehrane w ygrano prcmjótski dolarowe 

z roku 192(1 wobfc upłynięcia p ustawowego 
okresu 5-lcfniego zaczęły przechodzić na  wła­
sność państw a. Nieodebrany cli preniij ]e«t ogó­
łem jeszcze na sumę 71.000 dolarów, któro 
stopniowo do roku 1936 s ta n ą  się własnością, 
państwa.

Awanturnicze harce złodziei.
.Dtiją 15 hm. około godz. 24-szcj Hudek L. 

M an y  złodziej dozorowy w  towarzystwie Ign. 
K otasa ,  również złodzieja dozorowego. Szczur­
k a  F,, robotnika i Szezepki Ign. znanych a wan­
turn ików  —  będąc na  ul. Królowej Jadwigi 
zabrali z  przed szynku Dańczaka- pozostaw inną 
dorożkę konną i  odjechali nią na  ulicę Kazi­
mierza Wielkiego do restauracji. Tam zażądali 
podania trunków n a  kredyt,  a gdy restaurator  
odmówił, Kotas i Szczurek zdemolowali lokal, 
poczem zbiegli, jadąc z nadmierną szybkośćią 
tak ,  żn posterunkowy zmuszony był icli za­
trzym ać, w skaku jąc  na  dorożkę. Dudek p r o - 1 
w adzący  dorożkę i  siedzący w  niej Szczepka 
rzuci]’- się n a  posterunkowego, wyrzucając go 
przemocą z dorożki, poczcm zbiegli. Zawiado­
miony w  międzyuzasio o zaginięciu dorożki 

| Inny policjant za trzymał takow ą na ulicy 
basztowej i  jadących doprowadził do Komisa­
r ia tu .  W szystkich awanturników  zatrzymano i 
odstawiono do aresztów sadowych.

POLICJA PRZYTRZYMAŁA Krupińskiego 
S tan .  za kradzież portfelu z kw otą  130 złotych 
n a  szkodę Klem py WŁ, emer. urzędnika-, w 
czasie, gdy  ten  chwilowo zasnął n a  plantach 
miejskich Krupińskiego n a  gorącym uczynku 
zauważył jeden z przechodniów, k tóry  Klem- 
p ę  obudził i Krupińskiego pomógł przytrzymać. 
Następnie Skubę Marjana, Podmokłego za k ra ­
dzież garderoby, wartości 200 złotych w. R yn­
k u  Podgórskim; Błoniora E. poił zarzutem 
kradzieży ryb ze stawru; Juśkiewicza Józefa 
jako  podejrzanego o współudział we włamaniu 
do kasy  Mikeśki przy  ul. Sławkowskiej.

URZĘDNIK POBITY PRZEZ DOROŻKARZA
'Na Alei Mickiewicza, n a  t le  obrazy słownej 
został pobity  dotkliwie przez dorożkarza Nr 
134 oraz dwócb nieznanych mężczyzn urzęd­
nik  St. Szmera. W ezwane Pogotowie R a tu n ­
kowe, k tórego lekarz opatrując zadane zra­
nienia, stwierdził ciężkie uszkodzenie ciała.

k i n o t e a t r
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Od dn. U  sipipnia 
DOM KATOLICKI
ui Straszewskiego 13.

Monumentalne a r c y d z i e ł o  polskiej produkcji p. i

„Z DdlA NA DZIEŃ”
D ram at m iło śc i p o ln e j p o św ię c e n ia  n a  t le  b o h a ter sk ich  

w alk  w  rok u  1918.

w roli tytułow ej: A D A M  & R O D / I T Z
Z powodu letniej pory wyświetlam y tylko 2 przedstawieni? dziennie o godzinie 

6-tei i 8-mej wieczór. —  Ceny m ieisc od 50 gr. do 2 zł,
mm m m *
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Pierwszy k ra jo w y  meetsng lotniczy w Krakowie.
V/ sobotę i w niedzielę odbył się w Kraku ko z inż. Wigurą o godz. 11.07; 2) Saflol z Za- 

wie pierwszy krajow y m c  ting lotniczy, połą-J porą o godz. 14.59. 8) Tłuczkami z pos. Rudow- 
czony z trzecim lo te m >■ -poludniow o-zachudniej. skini o godz. 15.20; -1) pref. Pruszkowski z p.

R E PE R T U A R  KINOTEATRÓ W  & 
W A N D A : „P och o d nia“.

ŚWIATOWID: „Śpiewający błazen" (Al. Jol- 
eon).

BAGATELA: „Romans królowej piękności".
APOLLO: „Na Skraju Sahary".
SZTUKA: „Załoga śmierci".
UCIECHA: ,,Wyspa zatopionych fcic" (Jcanet- 

(s Mc. Donald).
ŚWIT: ,.Z dnia na dzień" (Adam Brodzisz).
CORSO: „Gra namiętności" (Ewelina Holt).
WARUZAW „Dam® I je* szofer" (Jack Trc- 

ro r ,  Zygfryd Arno, Elżbieta Pinajeff).

Pitkki, Ru id rozpoczął eię w sobotę rano. Do 
lotu na trasie Kraków Mielec Częstochowa K a­
towice Nowy Targ  K raków  wystartowało dzie­
więć maszyn. Po starcie kom itet oraz goście, 
biorący udział w meetingu udali się do magi­
s tra tu ,  gdzie w sali portretowej rozpooezęly sio 
obrady. Otwarcia dokonał prezes dyrekcji 1 o- 
lejowej inż. Bobkowski, przewodniczący zebra 
nia. Referat na  temat „Polskie lo tn i : tw o  spor­
towe" wygłosił mjr. Kwieciński, podając obe­
cny i dotychczasowy stan oraz perspektywy 
lo tnictwa sportowego w Dolscy Obecnie na ob­
szarze Tulski jest 9 klubów lotniczych i dzie­
s ią ty  na ol*?zarZc W. M. Gdańska. Mowea 
stwierdził powolny jednak nieustanny rozwój 
lo tnictwa sportowego, któro mimo kryzysu gos­
podarczego kroczy naprzód. Do przerwie kpi. 
Halewski przedstawił w ogólnych zarysach s t ro ­
nę psjudiolngiczną pracy w ośrodkach lotni­
czych, następnie kpt.  Michalik wygłosił refe­
ra t  o rozwoju sportu lotniczego. N a  tein zakoń­
czyła się pierwsza część uroczystości. Przedpo­
łudniem goście zwiedzali zahyiki Krakowa, 
w godzinach popołudniowych zaś udali cię nu 
tobusami do Ojcowa.

Z an jonotek ,  które w sobotę rano w ystar  
tow aly  do lo tu  okrężnego, odbyły lot w prze-

lOkolowiezcm o godz. 15.10. 5) Bargiel z Dawli- 
tą o godz. 45.50.

IV niedzielę rano na lotnisku w Rakowicacb 
Odbył się szereg imprez samolotoweb, które 
Iftilu<» niepewnej pogody zgromadziły pokaźne 
tłumy publiczności za chwyconej ewoolncjami 
lotników. 1’i'ogram był następujący: pokaz s a ­
molotów, próba krótkości s tartu , lądowanie w* 
kolo o promieniu 400 .mm rów, przelot na tró j­
kącie regularności: lotnisko Kopiec Kościuszki 
Kopiec Krakusa. Letnisko oraz lot na wyso­
kości 1.500 metrów.

.W ogólnej klasyfikacji pierwszo miejsce za 
jął por. Pronaszko ż inż. Wigurą, uzyskując, 
217.89 punktów, drugie: por. Hirszhanil z pos. 
Rudowskim (§07.90), trzecie pilot Saticl z 'Za­
porą (170.76), czwarte pilot Bargiel z Da.wlitą 
(157.26), piąte: proi. Pruszkowski z Okolewi- 
ozcm (Nt.GII).

Wyeliminowani zostali: pilot Soliykowski 
z obserwatorem Semkowiczem z powodu uszko­
dzenia maszyny* przy lądowaniu w Mielcu, inż. 
Drzewiecki z Wędrychowskim % powodu przy- 
nmswrgo lądowania w Pacanowie, iii/.. Korbel 
z Oleńskim z powodu defektu motoru w  Kato- 
wichach i robicia maszyny* przy lądowaniu W 
lesie oraz kpt.  Babiński, k tó ry  zawróci! z drogi

pisanym czasie, lądując popołudniu na lo tn isk .! ' d 0 Nowego Targu  z powodu słabo pracującego 
w Krakowie następujące awjonetki: T) Tronasz- licznika.

Od dłuższego czasu t rw a ją  in tensyw ne 
roboty  b u d o w lan e  w  ginacliu głów nej poczty 
w  K rakow ie .  N azew nąlrz  p rzep row adzana  
jest dobudow a dwóch p ię te r ,  oraz rem o n t  fa­
sady, w ew n ą t rz  zaś g runtow na p rze ró b k a  
pomieszczeń biurowych. W  obecnej cbwili 
rusztow ania  zostały już częściowo usun ię te

b l a d ł o .
Programy stacyj radjowych.

W iórek, 18 sierpnia 1931 / .

Kraków. 11.40. P rzegląd .prasy kraj. 11.58. 
Sygnał czasu. 12.10. Muzyka z płyt gramofo­
nowych. 13.10. Komun:k a i  metw roi 1-1.50. Ko­
min. gospod. 15.23 Odczyt. 15.45. Pogad. muz. 
16.00 Tran san. z Bayreuth. 17.20. Transmisje 
z W arsz. 17.50. Muzyka z płyt gramofon. 18.00. 
Rozmaitości.  18.20. D. c. pogadanki z Warsz.. 
18.30. D. c. tr. z Bayreuth. 19.50. Odczyt p. t, 
„Rozwój właściwości narodowych w p lastyce” .
20.05. Kom. meteorol. z Warsz. 20.10. Muz. 
z p ły t  gramofon. 20.15. Ońaaismisje z Warsz.

Warszawa. 11.40. Przegląd prasy. 11.58. 
Sromał czasu. 12.05. P rogram  na  dzień bież. 
R-5.10. Uirzęd. kom. Państw*. Inst. Met 14 35. 
„CbiwiAka lotnicza”. 14.50. Komun, gospodar­
czy. 15.25. Odczyt pt.  „Mistrzostwo świata 
strzeleckie I łuczno w e Lwowie" 15.45. Słowo 
wstępne do  d ram atu  muz. .T ry s ta n  i Izolda".

; 16.00. Tmnsm. z Bayreuth. I  aktu „Trystana 
;i Izoldy” 17.20. Kom. Contr. Biura Ilydrogr. 
17.25. Odczyt ;pt. „Wszechświat Einsteina” . 
17.50. Muzyka z  ipłyt gramofon. 1S.00 Rozma-

i z poza nich w yłan ia ją  się k o n tu ry  dobu­
dow anych  p ię ter .  Bedzie to, pod względem 
rozm iarów  je d en  z najokazalszych budynków  
w* K rakow ie.

J a k  się  dowiadujemy7, na  IV-tem n ię lrze  
zna jdą  pom ieszczenie n as tęp u jące  oddziały*: 
Przedew szystkiem Zarząd  techm czny, który  
obecn ie  m ieści się  w  w*ynajęlym loka lu  w  
P odgórzu, dale j  pokoje wypoczynkowe dla 
urzędników, pełniących nocną służbę w* te ­
legrafie  i te lefonach, w reszcie oddział bu­
dowlany dyrekcji poczt i te legrafów , miesz­
czący się  dziś w  wynajętymi lokalu  przy ulicy 
Zacisze. Tu ta j  też wyznaczono cześć p o ­
mieszczeń d la  k rakow sk iego  pocztowego k o ­
ła  przysposobienia w ojskow ego i  wy chowania 
fizy czncgo.

Trzecie p ię tro  przeznaczone jest  d la  cen 
frali telefonicznej, n a  M ura  nacze ln ika u rzę ­
du  te legraficznego, m ieszkan ie  nacze ln ika 
u rzę d u  radjoic legra ticznego, tudzież n a  urząd 
radjotclegrafirzny. Na tern p ię trze  urządzoną

zostanie sala w., kładowa dla Irękw eulanlów* 
kursów pocztowych.

Sale t ńegraficzno apa ra tów  MorsGa, łlu g -  
hesft, S im ensa  i B andn ta  zajmą d ru g ie  p ię ­
tro. Tu ta j  też mieścić się  bodzie sa la  wzmac- 
n iaków  d la  linii telefonicznych o dalekich 
odległościach, sa la  au tom atów  toM onicznyeh  
i warszta ty  techniczne d la  te legrafów  i te le­
fonów.

r ó w n e j  zwłoce — sku tk iem  b ra k u  k redy -  
tów — u legn ie  p rzebudow a p ierw szego  pio- 
trA i par te ru .  Na panterze zaś przygotowuje 
się o tyle dogodna dla publiczności inowacia, 
że wcstibul,  k tó ry  ma ulec  gruntownej prze­
budowie i rozszerzeniu — pom ieści wszyst­
k ie ok ienka rozrzucono dziś na parterze i  
piętrach, co u ła tw i orjenfację  w  rozkładzie 
b iu r  i za ła tw ian ie  sp ra w  We.stibul ten  będzie 
wykończony w ro k u  przyszłym.

W  ciągu najbliższych dwu miesięcy zosta­
n ie  wykończony*, w* podwórzu gm achu pocz­
towego, b u d ynek  dla służby nadaw*czej i od­
dawczej paczek i lis lów  wartościowwoh, a 
przez  przem ieszczenie tvćh oddziałów do no ­
w ej  oficyny z gm achu frontowego, będzie  m o­
żna rozszerzyć w est ibu l  i dział sk ry tek  a b o n a ­
mentowych. których b r a k  publiczność odczu­
w a dotkliwie.

 X ----

itóści. 18.20. Omówienie II  aktu  ..Trystama i 
Izoldy” . 18.30. Tra.nsm. z  Bayreuth II  ak tu  
. .T rys tana i Izoldy11. 19.50 Giełda rolnicza.
20.05. Urząd. kom ” Państw. Inst. Met. 2010. 
P ły ty  gramofonowe. 20.15 Pras. Dz. R. 20.2u. 
Kom. sport, I. 20.30. Omówienie TiT aktu  „Try- 
•dana i Izold” ” . 20.45. Tra-nsm. z Bayreuth ak tu  
HT ..Trysiana 1 Izoldy” .

Katowice. 11.40. Przegląd prasy. 11.58. Syg­
nał czasu, 12.10 Koncert z  p ły t  gramofon. 
43.10. Kom. mcteorol. 14.10. Audycja Cioci TTc-
11 dla dzieci. 14.35. „Chwilka latnieza". 14.50. 
Kom- gospodarczy*. 15.40. Kom. Polsk. Zw. 
Zrzeszeń Goapod. Woj. śl. 45.2-5. Transmisje 
z Warsz 46.00. Transin. z Bayreuth. 47.25. Od 
ezyt z Warszawy. 17.50, Intermezzo muzyczne. 
18.00. Rozmaitości.  18.20. Pogadanka muzycz. 
z Warsz.

Lwów. 11.58. ŚygmnT czteti. 12.10. Koncert 
z płyt gramofon. 13.10. Kom. metcorol 14.36. 
Lwowska chwilka lotnicza 14.50 Kom. gasyun- 
da.rczy. 45.40 Muzyka z płyt gramofon. 15.25. 
Odczyt. 15.45, Pogadanka  muzyczna. 16 00. 
T ra n su ,  z Bayreuth. 17.20. T rnnsm H e z W ar­
szawy, 17.50. Muzyk? z p ły t  gramofon. 18-00.

Rozmaitości. 18.20. Pogadanka muzyczna. 18.30 
Tran*m. z Bayreuth. 19.50. ,.Z gidienny gen 
juszów” . 20.05 Kom. meteoroł.  20.10. Muzyka 
z nły*t gramofon. 2015. Transmisje z Warsz. 
20.45. Transm. z Bayreuth. 22.00 Transmisje 
z War=z. 22.25. Program  na- dz'eń nast. 22.30. 
Muzyka lekka i tan.

Komunikacja lotnicza na „torzo 
radjowvm“ .

Dla zapewnienia względnego nicbozpieczm- 
stwa w* komunikacji lotniczej wypróbowano już 
liardzo wielo w*vnalazków, z których jednak i?  
żaden nie okazał się praktyczny i prowadzący 
do celu. Również stały ko n ta k t  lotnika zc s ta ­
cją nadawczą nie rozwiązuje tego problemu 
ostatecznie, gdyż związane to jesf z konieczno­
śc ią  stałego noszenia słuchawek, co jest nużące 
I niedogodne. Obecnie sprawę tę rozwiązano 
w sposób następujący: dzięki odpowiedniemu 
urządzeniu lotnik może w każdej chwili regulo­
wać swój lot, wystarczy tylko by śledził za 
wskazaniami pewnego przyrządu mierniczego.

Urządzenie 4o odbiera fale wysyłane przez 
antenę kierunkową nada j,ńka  znajdującego się 
na ziemi. F a le  elektromagnetyczne nastawione 
są ściśle w określonym kierunku mającego się 
odbyć lotu. Gdy ty lko samolot odchyli się od 
wyznaczonego kursu, wówczas wskazówki przy 
rządu mierniczego natychmiast w ykazują dane 
odchylenie; jednocześnie można stwierdzić, czy 
ap a ra t  przesunął się zanadto  w praw*o, czy też 
w* lewo od wyznaczonego kierunku.

Sposób wyżej opisany m a być obecnie za sto. 
eowany na linji lotniczej Kansas City —  Loa 
Angeles, tj. na odcinku wielkiej linji powietrz­
nej -nad kontynentem ńmeryki.

Stacja nadawcza w stolicy IsJandji.
Islandja liczy obecnie ponad 100.000 miesz­

kańców, którzy —  rozrzuceni po wyspie, odcię* 
ci od całego świata wskutek marnych rlróg 1 
utrudnionej km nurikacji,  nie są, w stanic często 
się zo sobą komunikować. W skutek braku ko­
lei żelaznej, jedyny środek komunikacyjny* sta­
nowią, łodzie i statki, które knmują wzdłuż 
wybrzeża. Mieszkańcy okolic, położonych w głę 
hi wyspy, przez długie tygodnie nie o tJ f tfau ją  
ani gńżet, ani listów, ani innycdi wiadomości ze 
świata. Temu zaradzić ma nowowybudownna 
stacja, w stolicy tej wvspy. Re\ l  javik. Stąofjt 
nadawcza v>wbudowana jest, w Odległości kilku 
kilometrów od stolicy na pagórku, podczas gr?y 

Lptudjo mieści się w samem mieście. Stacja Tia- 
dnweza posiada, moc 24 KW i pracuje na dłu­
gości fal 1200 m. Maszty antenowe posiadają 
wysokość .165 m. V ysokość tych m acztów i 
długość fal zost.iila specjalnie dostosowana do 
lokalnych warunków w Tslamiji, k tóra posiada 
bardzo górzystą, powierzchnię.

Obok programów, przeznaczonych dla rol­
ników; stacja nadawcza w* Rcvkjavik nadaje 
również programy specjalnie poświęcone radju 
szkolnemu, a, pozatem lekcje języka angielsl in­
ko i nirmieekiego. Liczba rudjoshiehaczy, która 
w chwili obecnej wynoM okoln 1.000,, wStliug 
przewidywań wzrośnie w najbliższym czasie do 
10.000.

Poważne postępy radiolog)!.
W berlińskiej pracowni Siemensa demonstro­

wano niedatsno nowy apara t  leczniczy, k tó ry  
wzbudził powszednio zaciekawienie. Aparat, ten 
to  krótkofalowa stacja o sile 1-1,4 KW, służą­
ca do  naświetlania zwojów mózgowych. Jeśli 
włożymy głowę pomiędzy elektrody tego apa­
ratu, potężna fala o frekwencji, odpowiadającej 
s tu  miljonom drgań na. sekundę, zaczyna prze 
pływać nasz, mózg. Trzy większej ilości drgań 
aparat już wysyła promienie, które przenikają 
kośSi.

Dotychczas; naświetlanie poszczególnych czę 
MSJ mózgu natrafiało na nieprzezwyciężone t r u ­
dności, ponieważ Czaszka stanowiła taką sa m ą 
nieprzeniknioną, przegrodę dla promieni leczni­
czych, jak  ka p elusz filcowy —  dla  promieni 
słońca. Dopiero utra-krótkic  f lo przyszły tno* 
dycynie na pomoc. Dziś kroniki lekarskie no­
tu ją  już Wypad] i wyleczenia za pomocą tych 
fal parał żu postępowego (doświadczenia ame­
rykańskiego psychiatry Hinsio) i skutecznego 
zwalczania raka u białych myszy*.

Niewykluczone jest,  że djatermja ultrj 
krótkofalowa zajmie wd-rótce miejsce znanej ku  
racji, polegającej na ezczepicniu malarji, gorącz 
ka  bowiem, spowodowana przez to szczepienM, 
znacznie szy-hciej i łatwiej daj? eię wywołać 
przez ultra krótkie falc.

ULTRA KRDTK1E l-ALE NA WYSPACH 
HAWAJSKICH.

W  wiciu krajach przeprowadza się obecni? 
próby n a  falach ultra krótkich, k tórych uży­
teczność udowodniona przez regularne audycje 
nadajnika Philipsa na fali 7.85 m. z hotelu Carl- 
tefn w-Amsterdamie. Tow*nrzystwo „Mutual Te- 
lephone Company oT Rawaii" przystąpiło do 
zorganizowania połączenia n d jo w e g o  między 
poszczególncmi wyspami na fali 5 m.

Sędzia: —  Oskarżona jesteście, J a k ó h w a ,  
żeście męża. podrapali —  cóż to nie wiecie, że 
maż. to  glow*a domu?...

Jakóhow a: —  A toć jelmożny sendzio, w* glo 
we przeciek wolno rde podrapać.

Prosimy PT. Abonent ów  
o rychłe uiszczenie prenume 
raty na miesiąc

s i e r p i e ń
Równocześnie zwracamy su 

do wszystkich abonentów za- 
legających z prenumeratą z go­
rącem wezwaniem aby zechciej 
niezwłocznie zaiegłości wyrów­
nać.
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P temp} ludowi) w Nftcc.
Wędrówka po bazarach rabczańskich. —  W y r o b y  przemysłu ludowego, —  Ceram ika hucul­

ska, — Należałoby stworzyć przemysł ceramiczny w Rabce.

Rabka, w sierpniu.

Odkąd weszły w  modę obowiązkowe wy­
jazdy na. wywczasy letnac, stworzyły one pew­
no zwyczaje ściśle Irrzez wieło osób przcstrzc 
gane. 'Więc po przyjaździe do jakiegoś uzdro­
wiska rozsyła się natychmiast bliższym i dal­
szym znajomym „widokówki” z sordcczncmi ąm 
zdrowieniami, gdy zaś nadchodzi pora  powrotu 
do domowych pieleszy, uszczęśliwia się w do­
wód pamięci tychże bliźnich —  najczęściej ja ­
kimś niepotrzebnym i zwykłe mało estetycznym 
przedmiotem, w  rodzaju np. garnuszka lufo 
szklanki z rzewnym napisem ,,1’annią.tika zo 
Szczawnicy’’, lub innego jakiego Zarytego! — 
T a k  była dawniej. Lecz i dziś chę-tnie nabywa­
m y w uzdrowiskach naszyci] różno ąanrą tk i-  
ale podnieść to  trzeba z uznaniem, że dzięki 
rozwojowi w Litach powojennych naszego prze­
mysłu artystycznego i ludowego, przedmioty te 
i w yroby stają, się coraz ładniejsze i coraz wio 
ćej celowi odpowiadające.

Przejdźmy się nip. po bazarach i kioskach 
w Rabce. —  Ileż tu ladnye.b rzeczy i co za 
rozmaitość! T o  się podoba i to  nęci i tam to  
miałoby cię ochotę kupić. IV kiosku .,Pod 
słońcem11 chętnych nabywców mają. śliczne pan 
tofelki 7.0 sukna białego i kolorowego tpięk-nie 
haftowanego. W  następnym kiosku zwracają, 
uwagę kasetki, talerze, ramki i inne drobiazgi 
z drzewa rzeźbionym onnwncuitem w stylu poi

kazuje, s ta ło  się to zbyt pochopnie, skoro 
garncarstwo n a  1’okuciu dalej samorzutnie 
kwitnie, znajdując aż tli dużo chętnych nabyw ­
ców i amatorów.

Ujrzawszy w  Rabce ceramikę huculską 
dziwią sio ludzie, dlaczego garncarstwo r a ’ - 
cza liski 0 ta k  skromnie gdzieś się ukrywa i każ ­
dy z kolei dąży do bazaru Rabczańskiego, py­
ta jąc o to wyroby. Lecz pokazuje się, że jest 
to raczej sklep kolonjalny, z szumną nazwą, 
bazaru niewiele mający wspólnego.

Rzecz zastanowienia godna, że w  Rabce, 
której cały prawdo obszar posiada  bogate po 
k łady gliny, nadającej się doskonale do wyro 
bu w ceramicznych i gdzie, jak  mówią kroniki, 
garncarstwo kwitło już od XVII w. —  nikt 
nie pomyślał o -wyzyskaniu tych maturalnych 
walorów i nie stworzono dotychczas żadnej 
szkoły, hub choćby wzorowego warsztatu cera- 
iniezuego, któryby kształcąc zawodowych garn 
carzy, dał również imożiiiość zarobkowania ubo­
giej ludności tutejszej.

Jedyną pozostałością w Rabce, przechowu­
jącą dawne tradycje jest garncarska rodzina 
Raczków. Posiadają oni nieduży warsztat 
z jednym piecem, nie -odpowiadającymi alii kon­
strukcją, n-ni wielkością, dzisiejszym wymogom 
w tej dziedzinie. W skutek tego w yroby  p. J a ­
na Rączki, k tó r y  posiada wielo zapału do p ra ­
cy i dobrej woli. lecz nie ma dostatecznych

Zamach na pociąg Bazylea-Berlin.

babińskim ozdobione. To wyroby z Raby Wyż- funduszów, by w arszta t swój odpowiednio orzą
nej, przeważnie byłych uczni zakopiańskiej 
szkole drzewnej. Dalej za pijalnią „W ytwórnia 
wcroiiów rzeźbiarskich1’ z Olkusza, gdzie na 
plan pierwsze wybijają się ta lerze drewn-aoie 
wvpuklo-rzrźbn. kolorowaną, bardzo gustownie 
ornamentcwane. Tam  wi-zą oryginalne san­
dałki skórzane, wyrabiane w samej Rabce. 
Obok wybór ogrommy lasck-tnporków 7. Jo r ­
danowa.

Przechodzimy ma Słone —  widzimy tam 
bazary  ..Podhalański’1 i „Zakopiański” n a j ­
chętniej może przez ipnblicznnść 
bo  też, w  ty.ni drugim zwłaszcza, (prócz 
słownych kilimów i haftów' zakopiańskich, są 
tum prześliczne -Wyroby 7,e skóry, jak: portm o­
netki. pugilaresy i albumiki na  fotografie, oraz 
interesującą ceramika, pochodząca aż z Kut. 
Piękne te naczynia o urozmaiconych ksz ta ł­
tach, ozdobione barwnym ornamentom, opar­
tym na motywach ludowych z liuciilszczyznr. 
noszą tradycje dawnej Szkoły garncarskiej 
w Kołomyja tak świetnie zorganizowanej w la 
fach irW7.cz ś. p. art.  mai. prof. W a­

l e r i a n a  Krycińskiego, k tó ry  (pierwszy zwrócił 
uwagę i zaczął czerpać z bogatej skarbnicy <no 
t.ewów ludowych, stosując, je jaka dopiffUtjtfey 
ornam ent na  wyrobach garncarskich w swej 

! szkole. Szkolę tę  n ieste ty rząd polski z niewia­
domych przyczyn zamknąć kazał. .Tak się pt>-

Ml.wicdzauc, 
tru­

dzić, nie mogą iść w zawody 7, takicmiź Wyro­
bami 7, innych okolic Polski. P rz y to n  cerami­
k a  ip. Rączki nic posiada zuipełnio cech zdob­
nictwa ludowego, miejscowego. —  jest raczej 
kosmopolityczna i jego „iuarniurki“ sprzedają 
w Zakopanem jako wyrób czeski!

Gdyby tak  ruchliwe Tow. Przemysłu Ludo­
wego dla Zach. Małopolski i Śląska w K rako­
wie, wraz z Muzeum Przemy słowem. Tub Szko­
łą Ceramiczną w Krakowie zechciało się zająć 
przemysłom garncarskim w  Rabce, stworzyćhy 
tu można, nową placówkę, k tóraby  podniosła 
te gałąź przemysłu ludowego ztiipelniie dotąd 
w Zachodniej Mało,polsce zaniedbaną. Narazić 
należałoby zaopiekować się warsztatem rodzi­
ny  Raczków, dając, im możność udoskonalenia 
swej produkcji i wytw arzania  wyrobów rzeczy­
wiście p ięknw h , nie ..mannurkanii’1. lecz miej- 
seowemi motywami ludowomi zdobionych. —  
Gdy się to  stanic trzebiłby w  '.osobnej witrynie, 
lub k i o s k u  w centrum Zakładu tę ceramikę 
umieścić, w ozrm znowu znany zo swej przed­
siębiorczości i dobroci serca  p. Dr. Kazimierz 
Kaden /. pewnością nie odmówiłby swej po­
mocy, Tak  ruchliwa zaś miejcowość i tak uczę­
szczana. jak Rabka, potrafiłaby stworzyć w 
krótkim czasie wyborną propagandę, dla pro­
dukcji ceramiki podhalańskiej n a  cala. Polskę.

M. K.

Uwaga opinji publicznej w Nicnvozęeh skupiona jest, obecnie na wynikach toczącego się śledz­
tw a w sprawie zamachu na pociąg Bazylea— Berlin. Położona na torze bomba, wyrwała 
szyny na znacznej przestrzeni, skutkiem czego 7  wagonów spadło z nasypu. Szczęściem nie­

liczna tylko flość pasażerów  odniosła cięższe ra.ny.

! »

Wyniki zawodów ligowych.

Od niedzieli dnia 16-go sierpnia w  Kinoteatrze dźwiękowym 
ulica <w. Gertrudy Nr. 5. ulica iw . Gertrudy Nr. 5.

POCHODNIA
Rewelacyjne wznowienie najpotężniejszego arcydzieła dźwiękowego bieżącego sezonu, którego 
Wyświetlanie byliśmy zmuszeni swego czasu z powodów- od nas niezależnych przerwać w pełni 
powodzenia. Gigantyczny iwór Dntchnlonego genjuszu. — Monumentalny arcyfilm dźwięko* 

wo-śpiewny zrealizowany kosztem nadludzkich wysiłków.
Wstrząsający dramat miłosny rozgrywający się na 
tle krwawych zmagań zrewoltowanego narodu 
w walce o W olność. Główne role kreują:

LAURA LA PLONTE oraz najznakomitszy tenor Ameryki, bohater filmu ,Rio Rita* JOHN  
BOLES, którzy odtworzeniem porywającej .pieśni wolności* „Marsylijanki* święcą niebywa­
łe tryumfy. Ogrom krwaw-ęj rewolucji! — Wir namiętuości potęZnych! — Niewidziane efekty! 

Upajające melodje! Śpiewy solowe i chóralne w wykonaniu tyłlącznych tłumów.

Program dla wszystkich dozwolony.
Początek w niedzielę o godzinie 3, 5, 7 i 9*10, w dni pow-szednie o godzinie 5, 7 i 9T0.

Ceny miejsc normalne! = ■  ■ Ceny miejsc normalne!

W i e lk i e  H a jd u k i ,  15 s i e r p n i a .  S p o tk a -  
j n i e  o b e c n e g o  l e a d e r a  „ W is ły 11 7, g ó r n o ­
ś lą s k im  „ R u c h e m "  za k o ń c z y ło  s ię  n i e s p o ­
d z i e w a n y m  s u k c e s e m  „ R u d n i 11, k tó r e m u  
„ W i« la “ u le g ła  w7 s to s u n k u  2:0.

W a r s z a w a .  15 s i e r p n i a :  "Pierwszy w
fy m  r o k u  w y s t ę p  „L . K. S -u “ w ^ sto l icy  
p r z e c iw  „ W a r s z a w ia n c e 11 —  p r z y n ió s ł  zwy 
c ię s lw o  Ł o d z ia n o m  w  s to s u n k u  3:0.

L w ó w ,  15 s i e r p n i a :  S to łe c z n a  „ P o lo ­
n i a 11 b a w ią c  w  g o śc in ie  u  „ C z a rn y c h 11 r o z ­
s t r z y g n ę ła  s p o tk a n ie  n a  sw a  ko rzy ść ,  zwy- 
c i e ż ą ia c  w  s t o s u n k u  2 :0 .

K r a k ó w ,  16  s i e r p n i a :  T y p o w a  r o z g r y w ­
k a  o  p u n k ty ,  m ię d z y  „ G a r b a r n i ą 1̂  a „ P o ­
g o n i ą 11 d a ł a  W ynik  3 :1  n a  k o r z y ś ć  sz cz ę ­
ś l iw ie  g r a j ą c e j  „ G a r b a r n i 11. —  Z w y c ię s tw o  
swe. z a w d z ię c z a ją  g o s p o d a rz e  o f ia r n ie  g r a ­
ją c e j  p o m o c y  i o b r o n ie .  L w o w ia n ie  m ie l i

b a r d z o  s ła b y  dz ień .
W a r s z a w a ,  16 s i e r p n i a :  N a b o is k u

„ L e g i i11 o d b y ło  s ic  s p o tk a n i e  m ie d z y  „ C ra -  
eo v ią “  a  d r u ż y n ą  g o s p o d a rz y .  K r a k o w ia ­
n ie ,  g r a ją c y  7 k i lk o m a  r e z e r w o w y m i ,  p r z e  
g ra l i  m e cz  w  s to s u n k u  8:1.

Lw ów . 16 s i e r p n i a :  S o b o tn i  zw yc ięzca  
„ C z a r n y c h 11 ’ —  „ P o lo n ia 11 r o z e g r a ł a  l ig o ­
w y  m e c z  z b e n j a m i n k io m  „ L e c h ją 11, n a  
k tó r e j  r ó w n ie ż  z d o b y ła  dw a  p u n k ty ,  zw y­
c ięż a ją c  w  s to s u n k u  1:0.

P o w y ż sz e  r o z g r y w k i ,  z k tó r y c h  n a j -  
w a ż n ie j s z e m i  by ły  s p o tk a n ia  w  K r a k o w ie  
i n a  Ś lą s k u ,  w p ły n ę ła  z n a c z n ie  n a  z m ia n ę  
ta b e l i ,  k t ó r a  o b e c n ie  p r z e d s t a w ia  s ię  n a ­
s tę p u ją c o :  1) W is ła ,  2 )  P o g o ń ,  3 )  G a r b a r ­
n ia ,  4 )  L og ia ,  5 )  W a r t a ,  6 )  R u c h ,  7 )  P o lo ­
n ia ,  8) Ł. K. S., 9 )  O racov ia ,  10) W a r s z a ­
w ia n k a ,  11) C z a rn i ,  12) L ec h  ja.

-0 O 0 -

MECZE MISTRZOWSKIE W  15 RUNDACH.

Międzynarodowy Związek Bokserski sade- 
ryrlowął. że wśzystkio mcczo rozgrywano o ty ­
tuły mistrzów Europy i świata winny odbywać 
się w 15 rundach.

SUKCES PIŁKARZY WIEDEŃSKICH

Rozegrany w- Budapeszcie mocz piłki nożnej 
pomiędzy wiedeńskim „WAC“ a budapeszteń­
ską „H ungarią“, o puchar Europy środkowej 
przyniósł wspaniale zwycięstwo Wiedeńczykom 
w stosunku 5:1 (0:0).

Pierwszy dzen międzynarodowych 
zawodów w ioś la rsk i.

Na torze regatowym pod Paryżem odbyły 
s’ę pierwsze eliminacyjne biegi w wioślarskich 
mistrzostwach Europy. Rozegrano następujące 

konkurencje:

Bieg czwórek ze sternikiem: serja T. Ti Szwe­
cja w  czasie 6:15,4; 2) Polska —  Klub Wio­
ślarski Poznań 04 w  składzie Jurkow ski,  K ac­
przak, Tuliszka, Nowacki, sternik Zimny w 
czasie 6:40,4; 3T Francja 6:50,6.

Sórja TT. 1) Wiochy 6:41,2; 2) W ęgry 6:50; 
3) Bclgja 0:57. Serja Tli, 1) Danja. 6:42; —
2) Szwajearja 6:40; 3) Holandja 6:57,4. —

Rolska wchodzi do półfinału.
Eliminacjo, biegu dw ójek bez sternika:
Serja T, 1) F rancja 7:25: 2T Danja 7:33.6;

3) Bclgja 7:34.8; serja IT. 1) W łochy 7:15.2; 
2) Holandja 7:18,0; 3) Polska —  Klub Wioślar­
ski Poznań 01 w składzie Mosknlewicz i K ac­
przak.

Eliminacje biegu jedynek wyścigowych: 
Serja I. i )  Wiochy 7:13, 2) Czechosłowacja 

7:25,6, 3) Hiszpan j a ‘7:53,6.
Serja IT. 1) Szwajearja 7:15.2, 2) Francja 

7:10.4, 3) Bclgja 7:20,6.
Eliminacje biegu dwójek ze sternikiem. —

Egipt a szwedzki przemysł zdcbniczy 
z okresu Wikingów.

Szwedzki archeolog, prof. Simo Lindąoist 
znalazł w wykopaliskach grobu z czasów Wi­
kingów naczynia z malowanego szkła. Ponie­
waż jest to pierwszo av Szwecji tego rodzaju 
Odkrycie, 7,wrócono sio d-o słynnego szwedzkie­
go hfeloryka sztuki Dr. F-redcrika Martina, 
k tó ry  stwierdził, że naczynie pochodzi z wio- 
siki Ashoumeuin w Egipcie, k tó ra  za czasów 
panowania rzymskiego była ośrodkiem fabry­
kacji szkła. Próbki tego przemysłu znajdują 
się nietylko w kra jach  morza śródziemnego, ale 
także w Chinach, a  ostatnio, jak wynika z te 
go odkrycia, w Szwecji.

Dr. Martin zajmuje się również wyrobami 
dzinnemi szwedzkiej sztuki ludowej, stwierdza 
jąc, że w  Dalekarji, sercu Szwecji, pracuje się 
według wzorów, które biorą swój początek w 
tkaninach starożytnego Egiptu, na co zwraca 
szczególną uwagę archeologów.

Podczas ostatniego swego pobytu w Egiip- 
cio dr. Martin pokazał kilku tamtejszym złotni­
kom fotografie, trzech starych, złotych naszyj­
ników. znalezionych w jednym z grobowców 
z czasów Wikingów, a. dających świadectwo, 
jak  wysoko s ta ła  szwedzka sz tuka złotnicza 
w owych czasach. Egipscy złotnicy poznali 
w tych naszyjnikach egipski rysunek i poka­
zali mu natychm iast inny, k tóry znajdował się 
jeszcze w robocie, zupełnie do tamtych podo- 
bnv. Na zasadzie tego doświadczenia dochodzi 
dr. Martin do przekonania, że już około roku 
500 po N. Chr. egipscy i żydowscy złotnicy 
pracowali w Szwecji.

 :o :------
PLACE W PARYŻU PRZED 700 LATY.

Wicehrabia d’Avoneł, cierpliwy badacz i ce­
niony znawca archiwów paryski,ch. obliczył 
ostatnio na podstawie zachowanych dokumen­
tów. iż w łatach 1200— 1225 wartość jednego 
metra kwadratowego terenów miasta Taryża 
wynosiła 0.052 franka. Ciekawą jest rzeczą 
wzrastam-1 tych ern poprzez całe stulecia. J e ­

szcze w 1525 r. wartość m etra gruntu nie p rze­
k raczała  dziesiętnych części centyma, natomiast 
już w 1526 r. wzrosła ona d o i  f ranka 57 cen­
tymów, w 1725 r. wynosiła 26 fr., a  w 1890 r. 
129 fr. 70 cent. Obecnie 1 metr. kw. ziemi 
w  obrębie P aryża wart jest  częstokroć 3.500 fr. 
a naw et 4000 fr.. zależnie od położenia.

LUDZIE O OKAZAŁEJ TUSZY NIE SĄ’
PRZESTĘPCAMI. Naczelny lekarz więzienia 
w Kjoto w Japonii, otrzymał dyplom honorowy 
Uniwersytetu w  Tokjo za rozprawę, bronionej 
tezy, że bidzie o okazałej tuszy rzadko bywają 
przestępcami, a  większość przestępstw popeł­
niają ludzie chudzi.

Oryginalna ta, bądź co bądź teorja doktora 
japońskiego miała już swego ojca w  znakomi­
tym dramatonisarzu angielskim ' Williamie 
Szekspirze, k tóry  (ta k ą  samą opinje wyraził w  
znanym dramacie swoim p. t. „Jułjusz Cezar11.

JASNE, JA K  SŁOŃCE. —  Ho, łio, -widzę, 
kupiłeś sobie rower! Ale skąd wziąłeś pienią­
dze?

—  Sprzedałem futro.
—  A co zrobisz, gdy nastaną, znowu mroe

zy?
—  Sprzedam rower i kupię futro.

W  SĄDZIE. —  Oskarżony pan jestc l,  Ź9 
przeciwnika nazwałeś bydlęciem, pocćźeŚ go 
pan obraził?

—  Parnie sędzio! J a  ,nie uważam tego za obra­
zę. bydło teraz takie drogie..-

Rozegrano jedną serię. 1) Francja 7:35.6; —  
2) Belgja. 7:16.2: 31 Szwajearja 7:52. —  Osetia 
polska (Klub Wioślarski, Włocławek! na  pia­
tem miejscu. Skład naszej osady: Grabowski 
i Szelągowski, sternik Kowalec. Czas 7:50.

Rok zał. 
1880. M m  i a l Tel. Nr 

104-05 '
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F O R T E P I A N Ó W  
TWmy WŁADYSŁAW B0L0ŃSKI

(dawnie) Zygm, Baba) 
Kraków , Rynek G łów ny 34.

(Pałac Spiski)

poleca w wielkim wyborze Kraiowe i Za­
graniczne fortepiany, pianina, fisharmonja 
na bardzo korzystnych warunkach. — 

Ceny konkurencyjne. 
Używane fortepiany i pianina, z gwa­

rancją zawsze na akładzie.
W łasna Sala K oncertowa.



etr. Ł ..GLOS NARODU1* Z dnia 17 go sierpnia 1.901. fr, -210.

£ i t e w a t u w a  i  s z t u k a
Prsiekcje o literaturze polskiej 

we Florencji.
W pierwszych dniach sier,paiia, wygłosił we 

Florencji znany literat krakow. Jan Pietrzycki 
dwie prelekcje o współczesnej literaturze pol­
skiej. Jedna była .poświecona teatrowi i powie­
ści, druga -poezji lirycznej. — -W- tym roku ma 
się ukazać w Medjolanie antologja współczesnej 
poezji polskiej w redakcji Pietrzyckiego, a w 
przekładzie włoskim Corsiniego.

— —00«---------*
POLONICA WE WŁOSZECH. We florenc­

kim „Corriere Musicale" Maestro Leo zamieścił 
krótk i rzut oka na wybitniejszych kom,pozy to­
rów polskich. W  ..Forze Armatę** p.‘ Sticca wy­
drukował dłuższe wspomnienie o 1831 roku 
w Polsce, zamieszczając mapkę, ilustrującą po­
zycję Rzeczypospolitej po rozbiorach.

LISTY KRÓLA JANA SOBIESKIEGO W AR­
CHIWUM WŁOSKIEM.

Donoszą z Rzymu: Archiwum państwowe
w Massa posiada cały szereg listów Malaspina. 
ur. w Genui w 1612 roku i zmarłego w 1700 r. 
w Rzymie. Kardynał Crbo byt przyjacielem J a ­
na III, jak  wynika z treści listów, odnoszących 
się przeważnie do nominacji biskupów oraz do 
kwpst.ji klasztorów i reguł zakonnych. Tern nie­
mniej dużą wartość historyczną posiadają listy, 
odnoszące się do walk Sobieskiego z Turkami, 
a szczególniej do obrony Wiednia i chrześcijań­
stwa przed zalewem tureoko-tatarsk ni. W kil­
ku listach król Jan  daje wyraz życzeniu Pola­
ków co do kanonizacji Stanisława Kostki.

KONGRES WĘDROWNYCH GRAJKÓW. 
Jedno z ludoznawczych towarzystw  austriac­
kich, zbierające typy, zwyczaje i kostjumy lu ­
dowe, zorganizowało w Wiedniu kongrC' g ra j­
ków i śpiewaków ulicznych. Podobno między 
uczestnikami kongresu udało się wynaleźć kil­
ka  prawdziwych talentów. Dla ich poparcia 
organizatorowie wyznaczyli kilka nagród pie­
niężnych.

t R z e c z a  c i e k a w e .
Ile zarabiał Szekspir?

Gdy angielscy wielbiciele i badacze Szekspi­
r a  wciąż jeszcze zaprzątnięci są kwestją, czy 
rzeczywiście filozof i mąż stanu angielski Ba- 
ćoh"  jest autorem utworów przypisywanych 

i Szekspirowi, badaczów amerykańskich bardziej 
zajmują szczegóły z życia au tora  „Hamleta11, a 
zwłaszcza, naturalnie, jego stosunki materialne.

Jeden  więc z tych amerykańskich molów 
książkowych przewert-ował cale archiwa, aby 
się dowiedzieć, ile zarabiał Szekspir, przyczem 
doszedł do wniosku, że wielki dramaturg zara­
biał w najlepszych latach swej twórczości do 
250 funt. szterl,, t. j. około 10,800 złotych ro­
cznie. ! ‘ 1

YYprawdzie wobec ówczesnej wartości pienią­
dza suma powyższa w a r ta  była tyle co dzisiaj 
2,500 funt. szterl., to jednak dzisiaj niejeden 
z autorów, zgoła nie dorównywujących Szeks­
pirowi talentem, płaci samego podatku docho­
dowego rocznie więcej niż Szekspir zarabiał za ■ 
m  utw ory  genjalme. I

Pierwsza podrói &almąk&m&o na świacie sterowca.

W dokach zeppelinowskic.h w Akron w Stanach Zjednoczonych zakończono. om-gdaj budowę 
największego w świecie sterowca, który wkrćt ce wyruszy w pierwszą próbną podróż. Ilustra­

cja ta daje nam pojęcie o rozmia rach- tego olbrzyma powietrznego.

Postępy telewizji.
W czasopiśmie niemieckim ,,Die Medizinisehe 

W eil '1 ukaza- s‘ę ostatnio a rtykuł dwóch fizy­
ków: Lpvi Michaela i Zeitlina. w którym zazna­
jamiają oni czytelników z nowym niezwykle cie­
kawym odkryciem, jakiego dokonali w zakre­
sie telewizji.

W aparacie tym promienie roentgenewskie, 
przechodząc przpz ciało ludzkie są kierowane 
nie na  ekran, bądź kliszę fotograficzną, lecz na 
t. zw. fotoelektryczny walec, który powoduje 
przeobrażenie się świetlnych promieni w fale 
radjowe. Na stacji odbiorczej; zachodzi znów 
proces odwrotny: falc Haertza przeobrażają się 
w światło i są kierowane na ekran, bądź na 
płytę, fotograficzną.

W ten sposób można obserwować n. p. ru­
chy- serca, czy też jakieś  charakterystyczne 
zmiany żołądka na  odległość tysięcy kilome­
trów, a jeśli dodamy, do tego aparatu radjofe- 
lefon, przy pomocy którego możemy na odle­
głość badać zjawiska słuchowe, zachodzące w 
organizmie, tedy możemy stwierdzić, że rosił- 
kując się ostatnimi wynalazkami, lekarz może 
dokonać bardzo nawet drobią żarowego zbadania

pacjenta, będąc od niego oddalonym o tysiące 
kilometrów.

Targ na owady.
Pewnego rodzaju osobliwością są doroczne 

targi owadami we Frankfurcie, urządzane za­
zwyczaj w sezonie letnim. Ściągają tu z całego 
świata amatorzy, kupcy i nabywcy, wśród k tó ­
rych nie brak uczonych wszechświatowej sła­
wy, kiólów jjjcdy, szukających w świecie owa­
dzim nowych. tematów łączenia barw, wreszcie 
kolekcjonerów, których majątki oeerrane są nie 
rzadko na ngTjony dolarów.

Częstokroć zbiera się ca ły .tłum  dokoła szklą 
nej klatoczibi, zawierającej rzadki okaz i w ysta­
je godzinami, z godziny na godzinę podbijając 
cenę jakiegoś niezwykłego motyla czy skara­
beusza. By dać pojęcie o wysokości ren na nie­
które gatunki motyli, wystarczy przytoczyć na 
stępujący fakt.  Otóż w obecnym spznnie pani 
Sybil Cinery-Glcnn'. znana ancielska kolekcjo­
nerka owadów, kurila  3 motyle brazylijskie za 
łączną sumę 860 funtów, podczas gdy sprzedaw 
ca kupił te same motyle przed tygodniem za 
250 dola/ów. ' ,
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P a t r z a ł  s z k la n y m  w zrok iem  przed siebie. 
K rz y c z e ć  już  n ie  m ógł,  w o d a  dochodz iła  

j d o  no zd rz y .  W  u s ta c h  i w  p łu cach  z a m k n ą ł  
i o g ro m n y  ły k  pow ie trza ,  o s ta tn i  h a u s t  t lenu .

P a t r z a ł .  K a ja k  suną ł  k u  n iem u, łopa tk i  
w ios ła  maefeały w  pow ie t rzu  naprzem ian .  
K a ja k  w y g lą d a ł ,  j a k  w ia t ra k ,  ja k iś  dziwny, 
ru c h o m y  w ia t ra k .  W ie ra  w ios łow ała  d z ie l­
nie.

—  "Może ona. . .?
N adz ie ja  w y k rz e s a ła  k i lk a  s łabych  isk ie­

r e k  s iły  w  m d le ją c y c h  ram ionach . D źw ig n ę ­
ły  k o rp u s  na  ty le .  że w arg i  się w y n u rz y ły  
n a  u ła m e k  se k u n d y .

—  R a tu u u !
-Z ra d o sn y m  bu lgo tem  w la ła  się w oda  

m o d e m k n ię tą  szczelinę ust...
—  Borys!
W ie ra  z a g a rn ia ła  w odę  w  ob łędnym  p o ­

spiechu. Nie zd a w a ła  sobie sp raw y ,  co ją  
g n a  tu ta j ,  co k aż e  je j  ra to w a ć  tych .  k tó ry c h  
sam a s k a z a ła  na  śmierć. W p a t rz o n a  w z a ­
n u rz a ją c ą  się g łow ę, to r tu ro w a ła  morze r a ­
zami w iosła ,  zm usza jąc  jej. by  szybciej,  j e ­
szcze szybcie j  niosło  jej śc ig łego ru m ak a .

—  Zdążę...  Muszę zdążyć!  —  p o w ta rz a ła  
z uporem , choć bez  w ia ry .
. G órna  część g ło w y  z a n u rz y ła  się r a p to w ­

nie. za to  ręce w y s trze l i ły  z nu r tó w ,  dwie 
b liźn iacze  ręce z rozczap ierzonem u-pa lcam i.
I zn iknęły  równie  szybko ,  j a k  w y c h y b n ę ły  
z o dm ętów  przed chwilą. Zniknęło  w szy s tk o ,  
n a w e t  g a rść  b an ieczek  pow ie trza ,  i fale w y ­

r ó w n a ł y  pow ierzchnię  n ad  św ieżym  grobem .

W  dziw nem  o d rę tw ien iu  sp o g lą d a ła  n a  
sw oje  dzieło. W  tern... d rg n ę ła .  Zeiem niło  
się, j a k b y  k to ś  sreb rną  ban ie  k s ię ży c a  n a ­
gle p rz y k ry ł  kocem . I w te d y  o g a rn ą ł  ,ią 
s t rach .  P a n ic z n y  s trach .  Omal nie spad la  
z czółna, k tó re  s ta w a ło  sie ig ra sz k ą  fal. s k o ­
ro p rzes taw a ła  w iosłow ać. Alę w y d a ło  się 
jej. że to te  ręce up io rne  za k o ły sa ły  k a j a ­
k iem . że za chwilę w c ią g n ą  ją  w  głębinę.

—  U c ie k aa aa ć !
Rzuciła  się do ucieczki.  P rz y p a d e k  chyba  

zrządził,  że u c ieka ła  we w łaśc iw y m  k ie ru n ­
ku, że nie p o p ły n ę ł a 'n a  o tw a r te  m orze ,  k u  
la ta n i i  m orsk ie j ,  w znies ionej  na  ska l is te j  
w ysepce .
, Zw olna  p rzychodziła  do siebie. —  A więc 

t a k  w y g lą d a ją  w y rz u ty  sum ienia ,  —  ro z m y ­
ślała .  sm a g an a  p o d m u c h am i w ia t ru ,  k tó r y  
napełn ia ł  jej u sz y  n ie zapom nianym  ryk iem  
tonących ,  odg łosem  ich w alk i ,  d a w n o  p rz e ­
brzm iałe j.  jękam i,  charczeniem , bu lgo tem , 
chichotem  i syk iem  złowrogim , jak im  p rz e ­
m aw ia  morze.

Musiała p rzebyć dob ry  k i lo m e tr  drog i,  a 
w y tę ż a ją c a  p raca  p rz y  wiośle i ból p r z e ta r ­
tej s k ó r y  n a  d łon iach  i ż a r te j  s łoną w o d ą ,  
ko ił  je j  ne rw y .  M yślała  o sw ym  u c z y n k u  
.,na zimno**, spoko jn ie ,  nie ża łow ała  t a m ­
tych . —  Pom ści łam  te o s z u k a n ą  dz iew czy ­
nę. k tó r e j  w ien iec  posła ł,  ło tr!  —  u sp ra w ie ­
d liw ia ła  się p rzed sobą, choć  p a m ię ta ła  d o ­
skona le ,  że zam ia r  zg ładzen ia  g o d n y c h  s ie ­
bie ryw ali  d o jrza ł  w  n ie j p rzed  tem , zanim  
-posłyszała tę  ,.n iesam ow itą  h is to r ję 1*; pam ię­
ta ła .  że za m ia r  ta n  pow sta ł  w ów czas ,  g d y  
lubieżną zaczep k ą  oplwali je j  szczerą  spo­
w iedź. J u ż  w te d y !  P a m ię ta ła  doskona le ,  
lecz te ra z  m ów iła  inaczei,  bow iem  k ła m ­

stw em  cz ęs tu jem y  z rów ną  ho jnośc ią  bliź 
n ich .  ja k  i siebie.

P rzyb iła  do  b rzegu . Z n a jw ięk sz y m  spo ­
k o je m .  z p e d a n ty c z n ą  d o k ła d n o śc ią  poprze  
nosiła  w szy s tk ie  części g a rd e ro b y  obu to 
p ie lców . u m ieśc i ła  jc w  k a j a k u  i odepchnę ła  
go. Ale wrócił zaraz. N ależa ło  go o d p ro w a ­
dzić poza  zasięg  m a łych  fal z m ie lizny  
U czyn iła  to i pch a ją c  k a j a k  p rzed  sobą , 'sz ła  
śm iało  dopók i w oda nie dosięg ła  je j  b ro d y .  
Do brzegu  w ra ca ła  p łynąc ,  i t r z y m a ją c  g ło ­
w ę. j a k  się da n a jw y ż e j ,  a b y  nie zm oczyć 
ondulacji .

—  Oto k ą p ię  sie w o g rom nej ,  w ann ie ,  
w  k tó r e j  p rzed  chwilą u top i łam  dw óch  m o ­
ich n iedosz łych  k o ch a n k ó w .  —  przysz ło  jej 
na  myśl.  S tw ierdziła  to  z zupe łną  o b o ję tn o ­
ścią. —  Aloż t.o n a jb ard z ie j  n ie sam ow ita  h i-  
s to r ja  z tych ,  ja k ie  dzisia j s ły sza łam , —  za ­
m rucza ła ,  b rn ą c  przez p łyc iznę .

O tarła  się z w o d y  pledem , u b ra ła  się. d u ­
m na niezm iernie ,  że t a k  p a n u je  n ad  sobą. że 
pam ię ta  doskona łe ,  w  k tó r y m  p a n to fe lk u  
u k r y ła  k lu c z y k  od s a m o ch o d u  sir R a b b i ta .  
Ale m a łego  p ta s z k a  p rzy p o m n ia ła  sobie d o ­
p iero  w te d y ,  g d y  z a u w aż y ła  b ra k  sw ojej 
chus teczk i .  P o sp ie szy ła  do k ę p y  k rz a k ó w ,  
o s ła n ia ją c y c h  w y b ra n y  przez n ią  g łaz .  o s t ro ­
żnie u ję ła  ch u s te c z k ę  i spos t rzeg ła ,  że s k r z y  
d la ty  lo k a to r  je d w a b n e g o  nam iotu . . .  zni­
k ną ł .

—  N iew dzięcznik .  —  uśm iechnę ła  się. 
P o d n io s ła  c h u s tec zk ę  k u  tw arzy .  D rgnę ła .  
J e j  delikatne, nozdrza ,  w y cz u ły  o bcą  w o ń ? 
je j  oc.z.y..wypatrzyły n ie k sz ta ł tn ą  c iem ną 
p lam ę,  a pa lce  w y k r y ł y  m aleńk ie ,  s k r w a ­
w ione  p iórko . To  b y ły  je d y n e  ś la d y  m ale j  
t r a g e d j i  nocne j ,  w  k tó re j  ro lę  m o rd e rc y  o d e ­
g ra ł  k o t ,  w ąż ,  lub  in n y  d rap ieżn ik . . .

Nędza wśród Inżynierów niemieckich.
Znany w Europie „Verein Deutscher Inge- 

nieure'1 zorganizował niedawno biuro pomocy 
dla inżynierów, wśród k tórych  sroży się najgor 
sza nędza. Na niemieckich politechnikach stu  
djuje przeciętnie ok. 40.000 osób, z czego oko­
ło 8.000 kończy rocznie studja z dyplomem in­
żyniera. J a k  w ykazały  badania statystyczne, 
od szeregu la t  z pośród tych 8.000 dyplomowa­
nych absolwentów, zaledwie 20 proc. uzyskuje 
właściwe stanowisko, 10 proc. studjuje dalej, 
20 proc. przyjmuje dowolną pracę, a 50 proc. 
pozostaje bezrobotnymi. Inżynierowie, zwłasz­
cza najmłodsi, nie mają często mieszkania, gło­
dują i w ynajm ują się do mycia naczyń, sprze­
daży papierosów it.p. zajęć. Zorganizowane nie­
dawno biuro pomocy dla dyplomowanych inży­
nierów w  kraju o najwyższym poziomie techni­
ki i przemysłu, jest wymownym objawem nie­
mieckiego kryzysu gospodarczego.

 o o o ——*

NAJWIĘKSZY DYWAN NA KULI 
ZIEMSKIEJ.

Pomimo kryzysu materjalnego nie przestali 
Amerykanie ubiegać się o pierwszeństwo na 
wszystkich polach. Ostatnio mogą się pochlubić 
jeszcze jednym zdobytym rekordem: posiada­
nia największego dywanu na kuli ziemskiej. 
Pod tym względem pobili nawet swój własny 
rekord. Największym dywanem, jaki istniał do­
tychczas na świecie, był rozłożony w przed­
sionku teatru Roxy w Nowym Jorku. W aży on 
dwie tony i rlo czyszczenia go dwa razy do 
roku potrzebna, jes t  praca 36 osób. Świeżo n a ­
byty  przez Amerykę dywan zapewnia jej nie­
podobny już chyba do pobicia rekord. Dywan 
ten pokrywa posadzkę przedsionka nOwego Ho­
telu Waldorf Astoria. Ma on 35 metrów dłu­
gości i 30 szerokości. Sfabrykowany został 
w Czechosłowacji, gdzie w ciągu 10 miesięcy 
pracowało nad wykończeniem go 35 wykwali­
fikowanych robotnic, które dokonały pracy za­
wiązania przeszło 12 milionów supełków, sk ła ­
dających się na  skomponowany przez specjal­
nego artystę  deseń tego olbrzymiego dywanu.

REFORMA WIĘZIENNICTWA W SZWECJI.

J a k  wynika z raportu szefa szwedzkiego 
więziennictwa. E. Wijkmarka, ilość aresztan- 
fów w więzieniach szwedzkich w letnich mie­
siącach b. r. znacznie się zmniejszyła. P rzy­
czyną tego jest. w dużej mierze to, że większą 
ilość aresztantów odstawiono z więzienia, kar­
nego do zakładów dla umysłowo chorych. 
W więzieniach karnych w Szwecji przebywa, 
obecnie 1984 ludzi, podczas gdy w zeszłym ro­
ku jeszcze liczba aresztantów wynosiła, 2113 
ludzi. W zimie, a szczególnie w grudniu każ­
dego roku, liczba aresztantów znacznie się 
zwiększa, gdyż wielu skazanych na grzywny 
pieniężne woli odsiedzieć karę więzienną, znaj­
dując w więzieniu ochronę przed srogą zipią. 
a ponadto dobre zaopatrzenie, wówczas, gdy 
wielu bezdomnych biedaków cierpi w tych rnie 
siącaoh niedostatek. Ostatnio powstał zamiar 
udzielania urlopów na Święta Bożego Narodze­
ni aresztantom, odsiadującym kary  za drobne 
przewinienia.

I s ta ło  się, że ta n ieob licza lna  d z iew cz y ­
na ,  k tó r a  nie u roniła  je d n e j  łzy  n a d  g robem  
dw óch  ludzi,  łudzi ta k  jej b l isk ich  mimo 
w szys tko ,. . .  w y b u ch n e ła  sp a z m a ty c z n y m  
płaczem  z pow odu  śmierci...  w ró b la !

To b y ła  ta k że  n ie sam o w ita  h is to r ja !...

ROZDZIAŁ XXT\r.

ODJAZD DO BO LSZEW JI.

M inęły  dwa dni, a So larsk i  nie d o c z e k a ł  
się R a fa ła :  i nie o d n a laz ł  go  w  C annes  
mim o su m iennych  posz u k iw ań .  Nie by ło  go  
rów nież  w  willi sir J a m e s a .  P rz e k o n a ł  się 
o tem  w  te n  sposób, że w y s ła ł  tam  lis t  przez 
ch łopca  z ho te lu ,  z po lecen iem , a b y  go d o ­
ręc zy ł  osobiście p a n u  L a p in :  b o y  w róc i ł  z l i ­
stem i z w iadom ością ,  że m o n s ieu r  Lapin ,  
. . jak  poszed ł na ba l .  t a k  jeszcze nie wró* 
cil“ . Sir  J a m e s  R a b b i t  nie p rze jm ow ał  się 
zbytn io  d w udn iow ą  n ieobecnośc ią  sw ojego  
gośc ia ,  p rzy p u sz cz a ł  zapew ne ,  że ..szuler1* 
g ra su je  po k a s y n a c h  „L azu ro w eg o  W ybrze- 
ż a “ , lecz p o ru cz n ik  S o larsk i  b y ł  szczerze 
z a n ie p o k o jo n y  i p rzy  p ie rw szem  sp o tk a n iu  
z W ie rą  sk ie ro w a ł  rozm ow ę na jej m ałego  
są s iada .

—  P o zn a łem  go  k ie d y ś ,  m am  do niego 
in te res ,  —  k ła m a ł ,  mówiąc- rów nocześś iue  
szczerą  p ra w d ę :  —  ale n igdzie  nie m ogę go 
znaleźć.

W ie ra  zbladła .  Z au w a ży ł  to i jego o b a ­
w y  w zrosły .

—  L ę k a m  się. czy  m u  się coś nie p rz y ­
d a rz y ło .  —  rzekł.

—  I  ja  rów nież  się lęk am , —  m ru k n ę ła  
j a k b y  do siebie..

(Dalszy ciąg nastąpi-.
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